Łód dż 
Cena numeru 


'20 gr. 


per tmerat) 
w Łodzi: T 
— Mies. 2 Cee. Mast, 5.00 9 
|)  Gia'rob, - 4:60 qr; 
| È dnosz. do domu 30 gpi 
~ 2 przes. poczt. || a, 
Mies. z dod. Hust. 6.00 gr). 
Poza koczię egz. 27 9y 


w ŁÓDZI 


|. 


| TELEFON 28 
Konto P.K.O. 60594, 


nie umieszcza się 


Należytość pocztowa 
opłacona ryczałtem. 


aka mm 


6 AL Kościuszki 41 


Red. przyjmuje. od 5—6 
t. listów anonimowych 


* TERENY - LETNISKOWE MAJĄTKU SOKOLNIKI watóżokać są o 16 ki m ad Łodzi, 8 tii. od miasta. kOzorkowa, 1 klm; od miasta 
i Zgierza 17 pół od linji tramwajowej Łódź —Ozorków (przystane* tramwajowy Emilja: Jestto prawie. że jedyna miejsgowość . w. okolteach |. 
—m. Łodzi o wybitnysh warunkach sdrowotnych CAŁA POKRYTA JEST LASEM SOSNOWYM. W cela utezymania leśne zo charaktaru terenów. 
 detniskowyci. właścicielom  nsbytysh : działek dozwolone będzie jedynie wycięcie 30 pree.drsew znajdujących się na dsiałce. m. 
„ Waranti’ komunikacyjne ze względu za linję tramwajową Łódź — Ozorków, dobre. Tramwaje kursują co 40 minut. Cała podróż z Łodzi >` 


ianei 


- Warun. aprowizacyjne idealne. 


trwa około 538 — 40 minut. Z chwilą powstania letnisk' tramwaj będzie przechodził przez tereny letniskowe. 
Poza dużym majątkiem Sokolniki w sąsiedztwie terenów znajduje sią kilka. wlosak. 


„Celem dania możnośsi kupienia letniska ńajszerszemu ogółowi, teren podzielony został na mniejsze działki. wynosząca przeciętnie 1000 
metrów. kwadratowych. Frzez wżgląd na bardzo niskie ceny. które nabywcy bądą spłacać w ciągu jednego roku, jesteśmy pawni, że w stosun. 


£ kowo krótkim czasie osięgniemy : zamierzohy cal. 


ae ód 50 gr. do 85 gr. za metr. kwadratowy. : i 
„Sprzedaż „działek: uskutecznia się na następujących waruńkach: przy knpaię na spłaty nabywca > 25 proc, pozosea saś sumę 


5 w 31 równych -- „ratach m. esięeznych ` Jez. 


óbróc eafówania. 


Cena zależnie od położenia, . -stopnia zadrzewienia jakości póc i siedliska waka 


„Przy kupnie za. gotówkę i rabywaniu calych bloków 4 dla spółdzielni, instytucji - — ~ ustępstwa, —- 


/ Dotychczasowa ilość działek (kilkaset) w pierwszej i drugiej parceli została rozsprzedana w przeciagu zaled- 


| wie kilkunastu dni. 


Wobec tak wielkiego . Pediu nie wszyscy reflektanci mogli kupić sobie kawałek terenu leśnego pod własne 
lejniska, dlatego też zarząd majątku Sokolniki pe rozparcelować jeszcze pewną część terenu leśnego na ` 
- letnisko, stwarzając w ten sposób „największe miasto — las pod Łodzią. A 


„Obecnie przyjmóje Się zamówienia w biurze. ksią przy al. 


Jak to już zauważył i p. Kryłow bardzo 
jest niedobrze kiedy do pieczenia chleba, 
weźmie się szew. lub za szycie butów weż- 
mie się piekarz. 


Ale stokroć jest gorzej, kiedy ministrem * 


zostanie kapitan od saperów. 

Bo złe buty dadzą gię we maki tylko 
odciskom jednej tylko osoby, — piwo, które 
nawarzy wyż. wspomniany dygnitarz od sape 
rów musi spijać cały naród. © 

Z tych to nieulegających najmniejszej 
wątpliwości — prawd życiowych każdy się 
domyśli, że chodzi tu o działalność towarzy- 
sza ministra Moraczewskiego, działalność, któ- 
rą można by postawić jako wzór, czego robić 
nie należy. r 
Newy pomysł, LE 

Po _ najróżnorodnriej szych: pomysłach, 
świacczacych a zgubnej i destrul zevinej dzia- 


łalności na organizm ludzki i mikisterjalny, — 


'hemoroidalnych rozważań b. p. Marksa przy- 


szła kolej na aferę Harrimana, z doniosłości 


| której — nie zdają sobie szerokie sfery spo- 
łeczeństwa — najmniejszej sprawy. 


Bo — zdawało by się  powierzchownemu 
obszrwatorowi. tej sprawy, że przecież odda- 


„nie elektryfikacji kraju w ręce mocnego przed- 


siębiorstwa — zamiast kilkudziesięciu słabych 


— jest "wielką korzyścią dla Przemysiu krajo- 


wre 


- Dalej. wiadomo powszechnie. — że - kilo- 
wat elektryczności wytworzony w wielkiej 


centrali elektrycznej — wypada: znacznie ta- 


niej, niż w drobnych przedsiębiorstwach tego 
rodzaju. 


Wieszcie Harrimau, jest przedstawiony 
w postaci Archanioła Gabryeia, który przyfru- 


nie z za Wielkiego Stawu z wielkim workiem 


- dolarów, do rozda między najbardziej po» 
_trzebujących w naszym kraju. A ilość ostat- 


nich w Polsce, jest bardzo duża i według u- 


rzędowych danych dochodzi do sm 
miljonów. 


Co się przeocza. 
Tymczasem zapomina się o rzeczach, 
które z punktu widzenia handlowego są, ka- 


rygodną lekkomyślnością, jeżeli nie czemś 
gorszem . wogóle. . 


Bo cóż z teść; że zamiast kilkudziesięciu 


słabych finansowo — ale krajowych. elektrow- 
ni — będzie jedna — ale zagraniczna: 


Cóż z, tego, że śmietanka z tego intratnega 


interesu zamiast zostać w kraju, w kilkudzie- 


sięciu przedsiębiorstwacsh i w rękach kilku 
tysięcy miejscowych kapitalistów — będzie 
wywożonia zagranicę przez Harrimana? 


czyje działają tu ręce? 


I dzisiaj już można śmiało twierdzić, że 
poza szumnym szyldem „amer ykanina Hatri- 
| mana" stoi sobie cichutko przyczajony nasz 
" dobry znajomy Michel z „Algemeine Elektri- 

zitats Gesellschaft". 
Czyż ręce naszego robotnika zawsze mu- 
-szą pracować na wykarmienie jakiegoś klanu 


|. pijawek z nad Szprewy? 


Dalej, jak wygląda ta b BA ta- 
-niość produkcji jednego kilowata — na więk- 
szej centrali — da się łatwo wykazać na przy” 
| kładzie... w Łodzi. 

a Kilka cyfr. 


/trownia w Krakowie, przy zasadniczej cenie 
62 grosze za kilowat dała w ub, roku 3 miljo- 
"my czystego zysku i 6 miljonów włóżyła w 
inwestycje. | 
Dziesięć razy "ka elektrownia łódz- 
"ka ma zasadniczą cenę 92 grosze za kilował 
przy kosztach produkcji ca 12 groszy, a co 
_ garabia — jest to jej dobrze strzežoñą tajem- 
nicą handlową. 
Wiemy tylko, że mikonóe sumy A 


-gi się z kraju do szwajcarskich filji niemiec- 


kich banków — a z kapitałami tej instytucji 


jest tak dobrze — że chce pożyczyć m. Zo- | 


dzi grube miljony. 
Główni aktar., 


Jak wiadomo kierownikiem tej elektrow. 


ni jest niezmiernie zdolny inż, Ulman, tudzież 


b. minister polski Tołłoczko, któremu przy. 
"monopol tytoniowy, monopol zapałczany, Pa- 
“sta itd. — dzisiaj Harriman, jutro zboże, po- 
| jutrze gazy ziemne i szanowne polskie jaja. 
Gdyby pan minister Moraczewski, był 


nadawaniu koncesji, ogromnie się rozchodziło 
_6 powiększenie liczby.. Poya obywa w 
Łodzi. e | e 


Prezesem. Rady jest znany nam dobrze 


p. Leopold Skulski, którego niewiadomo zaco - 


więcej podziwiać, czy za zdolności. aptękar= 
skie czy za zasługi na polu oświecenia Fol- 


ki, czy za wspaniałe pokierowanie sprawami. 
Żyrardowa, który tak gładko z rąk polskich 


przeszedł we. francuskie, czy też te niezmier- 
nie tkliwe funkcje niańki, które słusznie się 


należą sierotom po ś. p. prezydencie Naruto- | 


| wiczu. 


prezesa Rady — p. Skulskiego, prezesa Za- 
rządu p. Ulmana, wice-prezesa p. Tołłoczkę, 


GŁOSY PRASY FRANCUSKIEJ. | 
Paryż 30.7. 


Briand utworzył nówy rząd złożony Z 
tych samych ministrów, którzy byli w gabi- 
_ hecie Poincarego. Rokowania z radykałąmi 


PRZE pa PA ŻE 
p 


E 


sua ppan Atr ie za ERY POZA 
Bo) 8 PAR a B= Tats 
m 
n: x a 


" za. wszystkich Gemieńtówni R; ZE podoii tel Polskiej 
wmgongwo po oryginalsych- cenach fabrycznyah usta. 
lonych przez certro-cement, Warszáwa, beczkowo ze. 


składu ` „Po cenach konkurencyjnych. 
Łódzki Związek Handlowy 
H. ZMIGROÓD i S-ka. 


KONSTANTYNOWSKA Nr, s Tel. 15-60 


w 6035. 
AALid- 


„ROZWÓJ r 


| - sięcy warsztatów i fabryk, ważnoś 
Dziesięć razy mniejsza od łódzkiej elek | 


„by być pewnym śrubszej 


| Dziwnym zbieśiei: ona ten tak 
~ uwany koncern Harrimana ma mieć 


jako 


"pienia Poincarego i twierdzi 


Środa, dnia 31 re 1929 roku. 


M TIEA urA aa act eRT Ji ww: az 


| "zdanie fachowców wojskowych. 


Czy trzeba wam jeszcze mocniejszego 
uderzenia drągiem po głowie, szanowni. 


- dacy? 
(Angielscy tachówcy wójskówń, są T | 
-że w czasie wojny, dla kraju jest bezwzględ- 
nie lepiej i bezpieczniej, jeżeli się ma kilka- 
- dziesiąt drobniejszych elektrowni — niż jedną 


duża. 
o  Unieruchomienie jej, które jest stanow- 
czo łatwiejsze, niż kilkudziesięciu małych, 


spowoduje niedający się do opisania zamęt, 


brak światła, unieruchomienie komunikacji 
tramwajowych i podmiejskich, o ty 
| „których, 
dla wojska jest wprost micobliczalia: 


Nasza wojskowość zajęta fabrykacją nie- 


pełnoletnich emerytów en masse nie ma eza- 


su zajmować się dzisiaj tego rodzaju drobiaz- 


gami, 
; W konkluzji... 

PAE EA wszystko, dajemy możność 
Harrimanowi wystawienia olbrzymiej, central- 


nej elektrowni w Chorzowie, tuż nad granicą 
niemiecką, gdzie nie potrzeba wcale strzelać 
"ani z armaty ani nawet z karabinów. | 


 Dosięgnie ją bagnet zwyczajnego nie-. 


mieckieśo feldiebla... 


'l w rezultacie nie trzeba zapominać, że 
która 


jest to dalszy ciąg etatystycznej kiły, 
powoli ale stale wżera się w nasz organizm 


| Rezultaty, | 
Przedwczoraj monopol solny, wczoraj 


prokurentem w większej firmie łódzkiej i tak 
doskonale urządzał wyprzedaż na raty, mógł- 
tantjemy i trzyna- 
stej pensii Eo. raz, ale każdego trzynaste 


_$o maja. 


Szkoda, że czynniki miarodajne, które 
robią co chcą, komu chcą i pod co chcą 


p. 


'nie wejrzą w te sprawy i nie położą wreszcie 


kresu temu bezustannemu strzyżeniu tak zwa- 


nego po Harrimanowsku „polnisches Vieh”, 

Sezon już na to minął — © czem powi-- 
nien by wiedzieć nawet największy w Polsce., n 
człowiek. : 


À. S. 


o ich wejście. do gabinetu rozb iy się. 


PARYŻ, 30.7... 5 . Prasa omawia W 


dalszym ciągu utwor zenia , nowego sid pog: 

o przew odnictwem Brianda. ORNTENNESA SE 
„Petit Parisen“ wyraża przypuszczenie a 

że nowy rząd otrzyma w Izbie tą samą więk Ęk 

- szość, którą rozporządzał gabinet Poincarego 

A Stanowisko. partji radykalno. soojalistycznej 
l wyjaśni się dopiero po jej kongresie. i : 


„Ami du Peuple" 


„Populaire“ wyraża zadowolenie z ust 


czele rządu będzie prowadził politykę zagra- 


Tro- 


"cofnęły się w głąb kraju, 
obszar neutralny, w krztałcie pasa, 0 Szeto: 
kości 32 kilometrów. 

Jednocześnie donoszą, iż na pogratii- - 
"czu Mandżurji z Chinami rozpoczęły się ha: 
rady między 
| tów.(s) | 


| miejsk: 


„ it ina 


pisze że Briand nie || 
powinien zapominać, że swego cząsu zarzą” 
- dził okupację miast Nadr enji. | 


że Briand na - 


"PO WOJNIE W CHINACH. 


Londyn, 30.7. (aw) — Z See 
donoszą, że obie armje, sowiecka i chińska, 
tworząo prżeź to 


przedstawie ielami Chin i Sowie 


_ Początki nowej gry na starą — 
| DE Ró 
"ROKOWAN IA ANGLO SOWIECKIE. 


LONDYN, 307.. (a.w.) — „Daily Ex: 
press“ donosi, że podczas wczorajszych n& 
rad z Dów. galewskim minister Henderson. 


wyraził żądanie, aby Sowiety zapewniły zu: 


pełne zaprzestanie propagandy w kolonjagh 
angielskich iw Anglji od tego bowiem An 
glja uzależnia wejście w stosunki gospodar- 
cze i polityczne z Sowietami. 

Dowgalewski oświadczył z całą e 


wością, iż rząd sowiecki najchętniej da tego » 


rodzaju zapeewnienie. (8) 


: Mie przekonały się do p. W. K. 


DORON i gubi najżywotniejsze nasze siły, | 


WYCIECZKI Z ZAGRANICY. 


ate ESTERE 


POZNAŃ 30.7. (a.w.) — W pierwszych 


: galach sierpnia udaje.się na wystawę w Pot 
naniu wycieczka dziennikarzy lipskich, juź 


po raz wtóry, tym razem w towarzystwie 


przemysłowców niemieckich. 


Jest to dowodem dużego ‘iryumtu : 
P:W.K., oraz załamania się bojkotu niemiec: 
kiego, Niemcy bowiem musiały zrozumięć, 


"że gdy chodzi o wystawę, której zwiedzenie 
może dać duże korzyści, zwalczanie zwiedza 


nia jej przygo neoa ZE - bojkotują: 
cym. | 
=: "Konsulaty generalne w Pile, Królew: 
cu, jak również cdnęśne instytucje rządowe 
w Berlinie wydały w ciągu ostatniego mie- 
siąca około tysiąca wiz na wjazd do Polski. 
Przewiduje się, żę wobec zniesienia 


“bojkotu niemieckiego z tamtej strony kęrdo 


nu przybędzie do końca trwania wystawy : 


| ponad 30.000 ludzi. (s) 


INEr. aoa  Oświćtówy.. 
Oda 30-VII do 5-VIIL. 1929 r 5923 


Dla dorosłych: 


Księżny Woroncow 


ko. W rolach głównych: 
Zuzanna BELMAS, Crzegorz CHMARA 

i i WŁODZIMIERZ GAJDARÓW : 

jg Dla młodzieży: 

B Dramat sportowy w 12 aktach. 


ŻELAZKY. CZŁOWIEK _ > i 


pekonin o 


pman w aa pE E E AE ENT 


- niczną, która zawsze się cieszyła. Ppovarcieni n 
s stronnictw radykalnych. e. 


| Sa. Pashon: lipca. 
Pare > razem, gdy pana Sw 
raz pierwszy na pawilon poczt. 


„się 
telegrafów 
pada © kala 
zielona kręciła się ukośnie na swej pochy- 
łej osi i pokazywała ze wszystkich stron 


swoją dyniowatą okrągłość, przeciętą świetl- 


"na Wystawie. poznańskiej, 


nemi ścieżkami, Punktem centralnym tej kuli 


„ziemskiej jest Oczywiście Warszawa, a w 


Warszawie nasza potężna. radjostacja nadaw= 


Błyszczące ścieżki są prom'eniami dzwięczą-” 
cych fal, które lecą z Warszwy. na wszyskie 
strony świata a sięgają aż do.. Gdzie- 
nie sięgają! : 

-~ « Warszawa rozmawia wprost sietjlki ze 
wszystkierni stacjami europejskiemi, to . 
mie się samo przez się. Wszelkie oceany 
kałużami dla jej potężnych anten, zbrojeżych 
w mnogie kilowaty potęgi elek’ rycznej, 
na. ścieżka na owym globusie sięga po Nowy 
York, druga, biegnie na południe do 
w Syrji, trzecia lecijak 


Azję aż do Tokio. 
© [to nietylko. z:teorji, 


one 


strzała .przez 


ponją komunikujemy się bezdrutowo bardzo 
obficie i coraz więcej.“ A. za globusem na 
ogromnym stole, możemy oglądać samą 


sprawczynię tych zaburzeń atmosferyczno-rad-- 


jowych, tj. stację warszawską. Sterczą 
jej słupy antenowe, te, które 
kolei, dojeżdżający do Wersiawy widzi 
horyzoncie niby. maszty. 


rowców, pod: słupami 


tam 


e gantycznych pa- 
pala się 


okna budynków gospodąrczych błyszczą 
jakby; tam naprawdę kto mieszkał, 

Na razie jednak rozmówa bez drutu 
at zawsze tylko dodatkiem do drutowej, 


Toteż w Warszawie jak w widzimy na: poblis- 


kim stole — będzie zbudowany olbrzymi 
gmach komi unikacji międzymiastowej za po- 
mocą telefonu i telegrafu, Sliczny to model. 


Biały prosty w linjach zrobiony ze sześcia- 
nów; które piętrzą się jeden na drugim, albo 
. o siebie się. wspierają. Kto widział w pawilo- 
nie naszych monopoli olbrzymi kryształ: soli 
wielickiej, z lśniących sześcianów uformowa” 
ny, ten stanowi się nad podobieństwem no- 
wocżeśnej.architektury do tego 
: stworzyły, tajemnicze siły podziemne, Zbliża- 
- my-się w-budownictwie da natury, a jest. to 


* zbliżenie, na którem nigdy człowiek „żle nie? 


wychodzi. Podobi ieństwo jest naprawdę ude- 
 rzające. 

Gmach taki. EA nam > N R 
ny, bo nasze rozmowy telefoniczne z zagra- 
nicą staszliwie rosną. Jeżeli w roku 1924 by- 
do ich tylko 650 tysięcy, to w r, 1927 urosła 
do trzech miljonów prawie czyli pię” 
ciokrotnie. Jeszcze więcej się 
kraju. W r, 1918 byio wewnętrznych rozmów 


niemal 
rozgadaliśmy 


"telefonicznych ledwie dwanaście  miljonów, 
zaś w r 1927 prawie sześćcet. szesnaście 
miljonów. 


Bo z mnóstwa. nieoczekiwanych cieka- 


wa, jedna z* najbardziej dziwnych jesi- ta, 
e poczci iwy telegraf drutowy musi ustąpić 
„.ieisca swego młodszemu G jek, mie čszemul) 


eaan aAa „m imni 


kurencja 


Ban 


jest w 


„pieniędzmi w listach wartościowych i 
rozu- 


Jed- 
Beyrutu 


całą 


paczuszek było na całe pół miljona, ale 


My zanotujemy jeszcze jedno 
każdy pasażer  gusussunou TETEE 
na o oo 


światełka, a 
wzoru, który 


wo- -leczniczych w Polsce“ 
-kowskie 
„ostek, na które zwraca uwagę nasza Wysta- 


„WOŻŁ WUJ Srodu, 


ZM 


Śr oC! 


To 


r 


(0d naszego korespondenta) 


: braciszkowi: telef obowi. Bo wda ze w r. 1927 


krążyło po kraju prawie piętnaście miljonów 
telegramów, podczas gdy w r. 1919 
ledwie sześć miljenów, ale czemże jest ten 
przyrost wobec rozmnożenia się rozmów te- 
lefonicznych! A i tak dokonaliśmy nielada ro“ 


„boty, jeżeli idzie o pomnożenie central teleg- 


raficznych w Polsce, W r. 1919 było ich led- 


wie 1210, zaś w r. 1927 już przeszło cztery 


tysiące, Nieźleśmy zakasali rękawy. 


Cudów pocztowych i 
tym pawilonie: mnóstwo, ale czas 
nagli. Więc tylko zanotujmy taką pociesza- 
jącą ciekawostkę, że nasz obrót wewnętrzny 
pacz- 
kami także przytył, bo z niecałych dwuch 


miljonów w r, 1919 doszedł do 


prawie 
siedemnastu miljonów sztuk w r. 1927, Nieżle 
to świadczy o ekonomicznym rozwoju spo- 


łeczeństwa. Ale kto docieczce, czemu w r. 
1924 wysłaliśmy zagranicę przeszło trzy mil- 
jony paczek, a w trzy lata później tylko 2 


| -> miljony siedmset tysięcy? Jest to i tak wielki 
Z aa na 
ścianie możemy przekonać się, że np, z Ja- 


tych 
dla- 
czego rok 1924 właśnie tak dobrze obrodził 
Może nasz świe'wy wówczas kurs złotego ma 


przyrost w stosunku do r. 


1919, kiedy 


z tem jaką styczność? 


Niech się nad tem  biedzą APAE 
ale 


curiosum, . 


Z inicjatywy grona rolników ` utworzony 
został 
„Związek: producentów roślin przemysło- 
wo = leczniczych w Polsce" jako 
społeczno - zawodowa, mająca za zadanie; 
Io -Rozwiśięcie plantacji roślin 
- niczych w Kraju, 


le cze 


2—o planowe E N akcji 
| „zbioru dziko rosnących roślin 
leczniczych, wreszcie. l 
3—0. Zorganizowanie instytucji mają- 
(cej za zadanie ujęcie handlu 
"wewnętrznego i eksportu w tym 
dziale. ~ 


Zrealizowanie samowystarczalności przy 
równoczesnem wznowieniu produkcji na eks- 
port, jest . wytyczną działalności założonego 


Związku, A na tem „polu mamy możliwości 
_ wielkie. Polska sprowadza za miljony surow- 


ców 1 wytworów Ww dziale toen 


leczniczych, 
gdy natomiast producja tychże. 


w naszych 


warunkach klimatycznych, szczególnie nada- 


jących się do uprawy roślin leczniczych, 


mogłaby poważnie zaważyć na szali naszego 
“eksportu, ` 


„Związek oródużentów roślin przemysło 
Kra- 
Przedmieście 39 bezinteresownie 
udziela zainteresowanym uprawą roślin lecz- 
niszych lub zbiorem dziko tosnących, wszel- 


Warszawa, 


"kich porad i pomocy. 


Obecnie n p, nadchodzi czas siewu 


dura 31 apea asży TOKU 


tełegraficznych ' zrozumiałe, Ale 


wielkiej wojny i wyszła z 


instytucja. 


„do uprawy kminku niż Polska, 


dukcji roślin o wyższej ` 


j R GH e, EAEE ma ennen 
TTE RTR aiSia a 


ikacyj n ye h 


wardowski Í analogja 


pełne nauki. Oto Polska jak wiadomo 
w środku Europy i różne państwa przesylają 


sobie telegramy przez nasz teren i przez na” 


leży 


sze druty, Otóż w r, 1919 — prawie oczom 
nie chce się wierzyć! — było takich  „tranzy- 
towych" telegramów _ pięć: wyraźnie pięć 
sztuk, a w r. 1927 już 1'2, 987. Dla 
czego? 


Niech sobie telegrafiści Gada róż. 
ne przyczyny, z pewnością ważne i dla nich 
jednej nie mefą- pominąć, 
która dlą nas, niepiśmiennych w _ elektryce i 
w drutach Polaków jest s waniejsża i naj. 
bardziej radosną, 


Oto w r. 1919 Polska ` ca: by> 
ła takim noworodkiem, jak Fan "Twardowski, 
gdy dawszy posiekać się na kawałki i wrzu- 
cić w kocioł, wyszedł zeń żywy i odmłodze* 
ny, ale jako malutkie dzieciątko. I Polska 
była posiekaną, i Polska zrosła się w kotle 
niego- ńhiemowlę- 
tak samo jak Twardowski, 
rosła jak na drożdżach i dzisiaj jest osobą w 
pełni sił,, Na -wystawie każdy 


ciem, a i ona, 


zobaczy to 


kto ma oczy. Jest to wielka pociecha i olb 
rzymia zachęta, aby pracować dalej, dalej, i 
dalej... Wystawa jest wielką szkołą du. 


cha, 


Kr, 


kminku, którego uprawa iest łatwą, a docho. 
dowość znaczną. Wskazanem jest by Polską, 
która ma się 
dla uprawy kminku poszła drogą 


warunki 
Holandji 
dziesiąt* 
warunki 
nadające się 


specjalnie nadające 


gdzie roślina ta uprawianą jest na 
kach tysięcy hektarów, mimo że 
naturalne Holandja ma mniej 


rolnictwa u nas 
musi być skierowane na drogę rozszerzenia pro 


Zagadnienie rozwoju 


dochodowości: niż 
powszechnie dzis uprawiane rośliny rolne, a 
które zarazem mogą mieć łatwiejszy zbyt na 
eksport, 


Rośliny przemysłowo m lecznicze do tej 
grupy właśnie należą, i 


Robić zapasy inasa na zimę jak co roku 
Związek Spółdzielni Mleczarskich przyjmuje 


obstalunki poczynając od 5-ciu klg. i poe 
dejmuje się przechowania do zimy, 


Związek Spółdzielni , 
Mieczarskich i Jajczarskich 


OGODDZIRŁ w ŁODZI 


"At Kościuszki 29 . 
Tel. 5-12 i 74-40 


JE 


Na ławie oskarżonych zasiądzie w związ 
ku z zajściami. lwowskiemi 32 polskich aka" 
„demików — o procesie zaś przeciw młodzie” 
ży żydowskiej, która dopuściła się zniewagi 
procesji katolickiej nic dotąd nie słychać, £. 
tego też powodu zaniepokojony organ Chrz, 
Dem, w Krakowie „Głos Narodu" (nr. 197. z 
d. 29. 7. b. r.) pisze: | 
„Niema w Polsce człowieka, któryby 
aenal się procesowi polskich akademi- 


ków, opinja publiczna polska i katolicka uwa- 
ża go za konieczne następstwo zajść lwows- 


kich, Ale niewyobrażamy sobie, by polska 
sprawiedliwość działała tylko przeciw Pola- 
kom i nie przypuszczamy, by czynniki decy- 
dujące nie zdawały sobie. sprawy z niebez- 
pieczeństwa takiego jednostronnego załatwie- 
nia sprawy „zajść lwowskich”. 

| Polskie społeczeństwo zażądało natych- 
„miast, gdy rozeszła sie wieść o zniewadze, 
surowego Śledztwa i szybkiego ukarania wi- 


nowajców, Liga Katolicka parafjalna zgłosiła. 


do policji doniesienie, a -cała prasa katolicka 
wyraziła zdumienie, że gimnazjum żyd. nie 
zostało natychmiast zamknięte. Gdyby to 
się stało zaraz po zniewadze, nie. doszłoby 
do demonstracyj akademickich, niestety wła- 
dze nie zdobyły się ani wtedy, ani potem na 
żadną represję wobec żydowskiego zakładu. 


ył to moment bodaj najznamienniejszy w ca- 


lej historji zajść lwowskich — tem bardziej 
uderzający, gdy się tę pobłażliwość porówna 
z... przetrzymywaniem. kilkudziesięciu pol- 
| skich akademików w areszcie śledczym. Ale 


' Sympatyczna ocena Krój i narodu 


| „Reichspost” z 11 lipca w artykule „Wie 
ner Journalisten in Polen — eine eindrucks- 


volle Pressefahrt — herzliche Aufnahme bei 


'Behórden und Kollegen“ opisuje wrażenia z 


tej wycieczki, która uczestnikom dała możność 
zapoznania się z pomnikami 
cierpień przeszłości państwa. Jagiellonów oraz 
+ sposobność wniknąć w życie kulturalne naro- 
rodu zamiłowanego w sztuce, który utrzymał 


swoją swoistość aż do uzyskania niepodległo- 


ści, 


- Goście aa ELEY moghi też wyrobić s so- 


bie „pogląd na wyniki gorliwych aż do namię- 


'tności zabiegów celem naprawy szkód z cza= -© 


-sów wojny i czasów powojennych, co pozwa- 
la patrzeć w przyszłość kraju, przez naturę bo 
© gato uposażonego, którego rozwój przez wieki 
- był wstrzymany. 
W dalszym: ciągu „Reichspost" opisuje 
przyjęcie, jakiego doznali uczestnicy wycieczki 
ow (rakawie, w Warszawie, W Wilnie iw Po- 
* znaniu. 


EJ 


Pismo podaje nazwiska osób ofcjelsseh. 


które przyjęciem. wycieczki się zajmowały, 


przyczem . Reichspost" podnosi z największem 
“uznaniem uprzejmość, gościnność i umiejętność. 
| okazywaną przy przyjmowniu i oprowadzaniu. | 
uczestników wycieczki. „Reichspost” podkreśla g 
że mowy powitalne wygłaszane były w'języ” 
kd niemieckim i że mówcy wskazywali na 


węzły między sztuką austryjacką i polską, da- 


` wyraz sympatji dla pięknej, wysoce muzy- 


alom, słynącej 
kie; 


pieśniami 


kpt OWCA 


6 pr oces T onny 


 Ządanie op 


"niami o żydowskiej 


"ruszana 
Piotrkowskiej oraz bruków tamże, Niezawadzi * 


czynniki 


"z niej jak 


pełnej chwały i . 


ej będzie protokół, 
stolicy naddunaj > czej ędzie p 


„ROZA or Sroda, dnia 31 lipca 1929 


w rękach policji znajduje się kilkadziesiąt 
podpisów naocznych świadków pod doniesie- 
zniewądze i sprawa tak 


zupełnie bez sankcyj karnych zakończyć się. 


nie może, Do zeznań tych dołącza się świa- 


dectwo biskupów, nad którem także nie moż“ 
na przejść do porządku dziennego. 


mile, ale faktu zniewagi ceremonji katolickiej 
zaprzeczyć się nie da i z młodzieży polskiej 
nie można robić chuliganów, którzy bez po- 
wodu napadli na gimnazjum żydowskie. Pro- 
ces być musi, Procesu przeciw żydowskim 
„tudentom GN Poa prawo i sprawiedli- 


o brukóch, instrukcjach służbowych, jezdniach, „perskiem 
oku“ i złotówce - rozmyślania niewesołe | 


roku. 


'zażądają go posłowie w Sejmie. 


mają.” 


Trudno, 


może być to przyjaciołom. żydów bardzo nie- 


| Nr. 210 | 


ies ji katolickiej 


AR 


wość, woła o niego Badia opinja publiczna, 
w Polsce różne prawa, ale prawa bezkarnego 
znieważania eo religijnych jeszcze nie 
Zda nam się, że jednostronny proces 
nie przyniesie korzyści Żydom — ale mniej- 


sza o Żydów — nie przyniesie korzyści wła: 
dzom, Tlumaczenie się, że w przewodzie pro- < 


wadzonym przeciw akademikom polskim inte- 
gralnie i sprawa zniewagi procesji, jest. bz 
mańcem  demagogicznym,  którega zdrowa: 
opinja do wiadomości przyjąć nie może, - 


List otwarty 


Szanowny Panie Redaktorzel 


Prosiłbym bardzo Szanownego Pana 
o umieszczenie w swem poczytnem piśmie 


-" poniższego. 


Nijędnokrotnie w + ;pismach, łódzkich po- 
była sprawa rozkopów przy ulicy 


jednakże poruszyć ją znowu tembardziej, że 
obowiązane. do zajmowania się tą 
sprawą, prowadzą ją, iak mogą, zaś inne np. 
policja, postawiły sobie za 


spotkał . 
'Na ulicy Piotrkowskiej. 
Wskutek 


cała jezdnia asfaltowa, . agroma- 


- dzenia kawałów asfaltu, przejść przez ten od- 


cinek, a tembardziej przejechać jest niemożli- 
wością. Mimo to jednak, posterunkowy, re- 


gulujący ruch przy skrzyżowaniu ulic Piotr- 


kowskiej i Andrzeja, pozwala jechać w stronę 
Rlacu Reymonta. Jednakże na odcinku wyżej 


wymienionym piętrzą się takie zwały asfaltu, 


iż nawet dla najbardziej wytrenowanego 
w jeżdzie po wszelkiego rodzaju dziurach cy- 
klisty, przejechać tamtędy jest niemożliwością, 


"wskutek czego mas sięskierować na lewą stronę, 


tymczasem przy. ulicy Nawrot czyha na niego 


policjant i spisuje protokół, przyczem wywiąc: 


zuje się taka rozmowa: 
Cyklista: Za co mam płacić? . 
© Policjant; Jechał pan po. lewej stronie, 
'©; Przecież po lewej stronie nikt teraz 
nie jechał, więc nikomu nie przęszkadzałem, 


"a prawą stroną przejechać nie można, 


P.: Mógł pan prowadzić rower, i 

C.: Przejść trudno, cóż ` dopiero. prowa- 
dzić. 
©... Pa Mógł pan wobać tego. inaczej sprawę 
tą załatwić. 


C.: Ale jak? przecież żaba oai. 
po. lewej „stronie, to też bym musiał o 


"Pi Śmiejąc się. Ano tak. 

G.: Wi 
ani prowadzić nie wolno. 

P.: Nie mam czasu na dycpdty; płaci pan 


jeden złoty, czy pan nie płaci. 


C: Nie mam. 


Możeśz pan jechać. 
"Tymczasem nadjeżdża po lewej. stronie 


zadanie odnieść 
z. ' najwięcej korzyści 0). Na udo- 
|  wodnienie tego przytoczę fakt, który mnie dziś 


w odcinku od. 
(ulicy Andrzeja do Zamenhofa zerwana jest 


„.tecznie, jego 


-. jest 


ięc fruwać miałem, gdy. ani jechać, | 


stępnie pyta: Piaeeżć pani jechała PO. lewej A 


stronie» Panienka wygłasza. te. 
czyny, co ja poprzednio, ia 
: Nie z tego, płaci pani | złotego. 
* Panienka: Panie, hiech | pan R 
P.: Dlaczego? 


same prz: 


spojizała przeciągle posterunkowemu w Oczy, 


który oczywiście jako grzeczny młodzian nie 


mógł się oprzeć tak poważnemu argumentowi, 
no i oczywiście 
wolno. 


Wysłuchawszy powyższej rozmowy, zwFó” _ 

się do posterunkowego, pytając, czy 
i mnie puści na piękne oko i nie spisze pro- 
Posterunkowy jednak zrobiź obrażoną 
minę i za nieposzanowanie władzy zagroził mi 
_ drugim protokółem, lecz ja nie czekając na 
dalszy wymiar sprawiedliwości, ulotniłem się © 
czemprędzej, żałując i tak tej jednej złotówki, © 
'z którą się muszę liczyć, jako bezrobotny pra- 


ciłem 


tokółu. 


cawnik umysłowy, obarczony rodziną, 


Czas by było nareszcie, by posterunkowi z 
nie tylko- 
zrozumieć „nietylko 


łódzcy posiadali. trochę grzeczności 
dła płci pięknej i raczyli 
„piękne oko“ nadobnej łodzianki, ale i słuszne 


powody przedstawiciela płci brzydkiej. 0 
- Oskar Wildner: A 


Łódź, w lipcu 1929 r, : 


(Podzielamy słuszną uwagę p. Wildnera, z 


Mają Żydzi 


Panienka: No tak, na siekae oczy, tu - 


schował notes i puig ia. | 


z małemi jednak zastrzeżeniami: że posterun” 


_kowy był elegancki wobec kobiety, to — osta- 
rzecz — jakkolwiek z. punktu 


widzenia prawa, kobieta i w takim wypadku 
odpowiedzialną na równi z mężczyzną. 
W -każdym razie instrukcja nic o tem nie mówi. 


chwilami na tragifarsę zakrawającem jest zbyt 


rygorystyczne przestrzeganie przepisów 0 ta. | 


- Natomiast wręcz paradoksalnem jest karanie 
-za „przestępstwo“ nie przejechania po rozko- 
'panej.jezdni, tak samo jak wręcz śmiesznem, 


mowaniu ruchu ulicznego tam, gdzie najlępszy 


tego przykład dają... władze komunalne prže- n 
AE Z 


Pis Przywież pan do godzi 16-ej, i ina- 


P R). 


jakaś nadobna Łodzianka, Pan posterunkowy | i 


= e era uśmiechem #ntrzymuje ja, na- 


Za zbrojny, dwu rotny napad i 
Wileński Sad ‘Okręgowy rozpatrywał os- 
tatnio następującą sprawę, 


W wrześniu ub. r. z m. Taboryszek po” 


wracali do wsi swojej Kierdziejewce dwaj go- 


spodarze: Konstanty Zabłocki i Witold Wo- 
łodkiewicz, Kiedy - gospodarze znależli się w 


miejscowości „Popowy ból“ z lasu wyskoczy- 


li Hilary, Stanisław i i Leopold Zieniewiczowie 


grożąc rewolwerem. oraz drągami. Najbardziej 


aktywny napastnik == Hilary Zieniewicz przy” 
skoczył do Zabłockiego z okrzykiem: „chcesz 
smierci“, lecz napadnięty nie zląkł się i błys- 
kawiczynm ruchem wyrwa! tewolwer z rąk 
napastnika, | | 

Ten śmiały” gęst uspokoił zapał napast- 
ników i za chwiłę. wszyscy oni uciekali już 
do lasu, | 


Zabłocki wredi do 1 bóróż k > oddać 


policji rewolwer, lecz po drodze uległ namo- 


wie M. Mościanowa i oddał mu broń na prze- 


chowanie, a sam wom do domu. śe, 


Niedaleko. öd miejsca napadu. spotkało go | 
dwubh.- chłopców. prosząc: o oddanie rewolwe- 


: Materjały jnstaiatyjne ; p 
\ Specjalnie - niskie ceny - dla gi ULE R 
-p. p. Instalator, i Monterów = 


= 
Adoit Meister IS- raf- 


Łódź, -Piotrkowska - 165. 
telefon 24—61.. 


pa 


EE NOWELA 
a (Przekład z niemieckiego), 


Gw Lucja weszła, . zapłonęły 
i SE alały pokój migotiwemi blaskami, 

Był to bardzo: przestronny pokój, i urzą- 
dzony wystawnie, chociaż nieco. dziwacznie, 
jak rośliny w cieplarni, zehr kolo okien > 
tak również i w tym. pokoju bogato rzeźbione, 
ciężkie meble zgrupowane były koło ściany, 
zaopatrzonej w dwa szerokie okna; reszta po- 


koju wykazywała wprost spartańską skromność 
umeblowania. W jednym z kątów stał sze- 


slong, a za nim na mosiężnym trójnogu jakieś 
pudło, okryte czarnem suknem, - 

- Lucja właśnie weszla drzwiami, wiodą- 
cemi 
blade, a jej wielkie oczy płonęły... 

Zjawiła się pokojówka i wzięła kapelusz 
i płaszcz swej pani. us, 3% 
| Gdzie mój mąż? — 
PASZY, krótkie, urywane słowa z ust Lucji. 


— Czy zaszło co? 


— Pan profesor jest w swym gabinecie, Za) 


Jest | u niego jakiś pan, Czy mam mu powie- 
dzieć, że jaśnie pani przyszła? 


— Nie. Proszę mi przygotować 


wieczorową, tę jasnoniebieską. P> dziś 


do teatru, 


Gdy drzwi szła. cię za. pokojówką, | 


przystąpiła Lucja szybko do biurka, otworzyla 

jedną 7 szuflad i wyjęła pomięty list, który 

drżące rękami trzymała, czytaj ac jego treść: 
kock anal 


Ne mogi Jem się dziś zdobyć na AA 


| „ROZW OJ 5 Sroda dnia 31 lipca 1 1929 roka 


ku więzienia, 


0:2), jednak oszukiwać twego męża! 
światła i R Ę 


od ulicy; policzki jej były A 


suknię 


mord... ; aż. 5) mi iesiące wiezienia 


„ru, a kiedy wyjaśnił i im, że sewólwać jest nas 


leżycie schowany, chłopcy pebiegli do lasu, 
z którego w. po 


| chwili kilkunastu 
chłopów, 


Na RADA biegl Hilary ZanówiĘ krzy- 
_cząe: „oddaj rewolwer“. 


Usłyszawszy odpo 
wiedź Zabłockiego, Zieniewicz uderzył go w 


głowę, a tymczasem z 'drągami pozostali na- 


pastnicy rzucili się na obydwóch podróżnych, 
Posypały się razy po okrzyku Wiktora Ko- 
walewskiego „zabić ich" > do 


zdechli*, 


W rezultacie Zabłocki A nazi w 


jutra 


szpitalu w Białym Dworze, a Paweł, Stanis- 
ław, Hilary i Aleksander rA e AR Józef 
i Marcin Zabłoccy, St. Hawłas oraz Juljan, 


Pawel i Hipolit Wołodkowicze zasiedli na 
ławie oskarżonych pod zarzutem zabójstwa i 


zadania ciężkiego uszkodzenia ciała. 


Sąd uznał, że kwalifikacja „czynu wysu= 


wana przez akt oskarżenia (zabójstwo. kwali 


fikowane) nie odpowiada okolicznościam: spra- 
wy i zastosował artykuł mówiący o udziale 
w wybrykach tlumu skutkiem czego człowiek 
poniósł śmierć, 


'Podżegacze, a a mianowicie: a> Zienie- 


wicz i Hipolit Wołodkowicz otrzymali po ro- 
Stanisław i Aleksander Zienie- 
wicze i Paweł Wołodkowicz po trzy miesiące, 
a pozostali, prócz uniewinnionych ] 
Marcina Zabłockiego i i Pawła Zieniewicza po 
1 lub LA miesiące, 


być posłuszny twemu wezwaniu, Muszę ci 
wreszcie oświadczyć: rozstanie nasze jest. ko- 
niecznością. Gdybyś była wolną, lub gdyby 
twój mąż nie był moim długoletnim przyja- 
cielem, nie wahałbym się ani chwilę, by 


złożyć me życie u twych stóp. Nie wolno mi 


nie wolno oszukiwać ani tobie ani mnie! J da 


Żenaj, droga, i staraj się zapomnieć,.,". 


Lucja znała każde słowo tego listu na 
pamięć gdyż w ostatnich ośmiu dniach, gdy 
ten list otrzymała, czytała go niezliczone razy. 
| — Tchórz! — ma i 
w drobne kawałki, | 


Bo arla list 


Potem szybkim, nierównym Eoi ios 


częła chodzić z kąta w kąt; z twarzy jej 


"poznać było można, że się głęboko nad czemś ' 


zastanawia. 
Wreszcie przystąpiła 
usiadła i poczęła pisać na arkusiku papieru: 
„Znowu dziś nie przyszedłeś, choć ci 


kilkakrotnie listownie wytłomaczyłam, że mu-. 
'szę się z tobą rozmówić, Nie wyrzekam się 
ciebie, a jeśli chcesz, bym była wolna ,natych= 


miast wniosę podanie o rozwód...“ 

W tej chwili otwarły się drzwi, 
„Lucja odwróciła 
czem rozpoczęty list wsupęła rod arkusz bi- 


buły, 


Możliwie najobojętniejszym tonem po- 
witała wchodzącego: 


—— Ah, sto ty Robercie? Tak się przestra- 
paytam 


Robert, przystojny Diaen w wytwornem 


an wieczorowem, przystąpił do Lucji, 


— Gdzie byłaś dzis popołudniu? — za- 


"DY tal ostro, 


ZE zaj Załatwiałam w mieście sprawunki, 


całkowicie . 


Własnie jego 


= randce, na którą 


znowu do buka: 


się przestraszona, po- 
niz za 


sami; 


| Wesoły kacik. 


Typowy zg? 


'— Ach, B00 pani, czy nie  gechciałabyś obda- 
rzyć ubogiego choć parą siarych butów? DRA 
i — Ależ, macie przecież nu nogach zupelnie . „02. 1. 
we buty. | 


| — Istotnie. 3 ię włąśnie orzeszkadza mi OB SEA 
WĘSOŁY KĄCIK = 2 | 
owsa: 


Wybredna 


`a Go 46 jest Marysiu! Co tydzień = t6 nowy 
alan w kuchni?... 


= — Bo, proszę pani, żaden nie może brzyw sknać 
- do tutejszego życia... 


> Aa: GEE ZSEE ść 
A AAAA ARCO DE EEE 


| Robert postąpił kilka 


Borów z 
przy biurku, 2 


atana 
Oczy jego płonęły. aa 
— Tak?,, Nazywasz to.. 


Wiem przypadkowo; że piłaś herbatę w cu- 


'kierni Savoy. Siedziałaś przy stoliku w kącie, 


smutna, przygnębiona; doniósł mi 
zaufany wywiadowca. 


o tem mój 
Widocznie byłaś na 
jednak ` nie Przyszedł: oni 
twój nowy kochanek, | 

— To ka 

— Zaraz się Pai czy nieprawda. 
Daj list, który ukryłas "chwili, gdy tu 
wchodziłem! i | 

— Niczego nie ukrywałam. 


— Bez wymmówek, dokładnie widziałem, 


sprawuńkami: -- 


„Robert wyciągnął rękę w stronę arkusza | 


bibuły; Lucja pochyliła się nad biurkiem. 
Trzesąc się z 
Robert: | 
-© — Daj list, albo | 


W korytarzu dały 


WS Sciekłości 


śię słyszeć kroki 


krzyknął żę 


Lucja obróciła się Przestrażzońa ku drzwiom; 


zbliżyła palec do ust. | 
— Pstl — szepnęła — dze mój mąż... 


: Mężczyzna, który ukazał się we drzwiach 
mógłby raczej uchodzić za artystę-rzeźbierza, 
słynnego profesora prawa karnego. 
którym faktycznie był, Jego inteligentna, po: 
orana twarz była okolona szpakowatemi wło« 
na szerokich barkach nosił brunatną, 
aksamitną kurtkę, 


Zatrzymał się przy drzwiach 
okulary bystro "wpatrywał 
i Lucję. 


poprze 
się w Roberta 


Robert, skoro tylko kad A 
słowa Lucji, odstąpił od miej na kilka kroków. 


i starał się przybrać wygląd możliwie jaknaj- 


PS 


= 


> A „ROŻNÓW. Środa, dnia 81 ! lipca 102 1029 roku. > 


pa 


Jax w Dreonia „końca świata” 


Doniosie ód 
Głusi słyszą, 


| PZA Cace kierownik 
 zykalnej towarzystwa 'w Las Angelos 
monstrował grupie fachowców skonstruowane 


pracowni fi- 


Dentystyka i w Chinach 
` Zwyezaje „medyków“: 


"Jedno z fachowych pism angielskich o- 
pisuje, jak w państwie żółteśos moka wyry- 
wają zęby. 

środkowych Sowiaeach utrzymał się 


zwyczaj przy lada bólu zębów usuwać je 
| _ palcami. Młody: Chińczyk, pragnący poświęj 
cić się dentystyce, zaprawiany jest do tego 
zawodu już od najmłodszych lat. Przede- 
'wszystkiem wyrabiają mu siłę chwytu w pal- 
"each, Do tego celu służy deska z wbitemi w 
-nią  słąbiej mocniej drewnianemi kołkami, 
które zmuszony jest stopniowo jednym rū- 
chem wyrywać, ` | | 
Siła, jakiej wymaga wyrwanie takiego 
kotka, równa się silę, którą trzeba zużyć do 
podniesienia ciężaru wagi od kilkunastu do 


400 funtów, W zależności od wprawy i szybe 
kości ruchu, kandydaci otrzymują, stopnie 
kwalifikacyjne. 


Dla uśmierzenia bółu dentysta chiński 
stosuje opjum, olejek pieprzowy, miętowy itp, 


środki, W pacjenta wmawia się, że powodem | 


cierpień są robaki, gnieżdzące się w chorym 


<. zębie. 


Po wyrwaniu go, zręczny operator, po- 
kazuje deliwentowi ich kilka okazów, które 
stale nosi przysobie. 


zade- 


krycie è módycyny 


niemi mówią 


przez. się ' aparaty, saa. 


głuchym i mówienie niemym. 


Niemi mogą mówić przy pomocy sztucz- ; 


, nych płuc, wprawianych w ruch ręką na- 


kształt miecha. 
Niemy przy pomocy specjalnie ukształ- 


towanego aparaciku pompuje. potrzebne do 
mówienia powietrze do ust i wykonuje ruchy 
konieczne przy kształtowaniu słów. 


W ten sposób utworzone zdania wycho- ` 


dzą zupełnie jasno i wyrażnie, a po pewnym 
przeciągu czasu i adpowiedniem wyćwiczeniu, 


posługiwanie się tym osobliwym aparatem 
jest dla niemego równie mało męczące, jak 


dla normalnego człowieka samo mówienie. 


"Ta mowa niemych, przeniesiona na płyty 


LJ 


gramofońowe, prawie że zupełnie nie różni 


się od mowy normalnych ludzi Wydaje się 


tylko jakby płyta już trochę zużyta. 

Chcąc ulżyć kalectwu głuchych skon“ 
struowano aparat, przetwarzający przy pomo- 
cy odpowiednich elektrycznych urządzeń wszy- 


stkie szmery w silne wibracje, wyczuwane 


przez głuchych przy pomocy końców palców. 


Trzeci aparat, 
miewania się z głuchoniemymi, może być uży- 


wany tylko przy zastosowaniu specjalnego — 


klucza albowiem słowa aby były zrozumiałe, 
należy wypowiadać w nieco zmienionej 
mie RZA 


sł yszenie = 


przeznaczony do porozu=- 


for- 
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Wesoły kącik. 
| MIŁOSNA ALEGORIA 


2n: Ponien A ani avi ło świetna! 
-Serçe me — tọ wulkan Binal - 
Ona: Etna ma (gdy chcesz do Tymi |) 
Molo ognia, więcej dymuł 


zu 0 wama 


NIEBEZPIECZN E ZWIERZĘ. 


<7 1 Kot: panie sągi żędzie, jest niehezp. ceznem stwo- 
szeniem, bo sprowadza pioruny! 
— A u mnie odwrotnie, ba kota sprowadził zaden 


> Stany | Monn: moja ciotkał 


naturalniejszy. 
profesora: 

© — Dzień dobry, „A ee nie w 
i smokingu? Spóźnimy się do teatru. 


-~ — U mego męża był jakiś pan — - wtrą- 


ciła Lucja. 
Profesor nie ruszył się z miejsca, Oczy. 
-jego wpatrzone były badawczo w. żonę. | 
+ — Tak jest, był u mnie pewien pan — 
rzekł powoli, akcentując każdy wyraz. — A 
wiecie kto?. 

Wyjął z kieszeni wilo wke: podszedł» — 
„jak dzikie zwierzę przed skokiem“, przemknę 
„ło przez głowę Roberta. — i rzucił wizytówkę 
na biurko. 

Robert i Łucja: och, się pełni lę- 
kui ciekawości, odczytali: 


Pi AE A 0 O - 


oJ W. BARRETT 
 dasttat detektywów s Argus": 


“Kolana saa się bód Lucją. Wresz- 
cie zdołała z gardła dobyć głosu: ` 


` — Detektyw?.. Przyszedł zapewne pora- 


dzić się ciebie jako profesora kryminalistyki... 


<- — Nie, — rzekł głośno i dobitnie profe- 


soft: — Chodzi o sprawę p i to moją 
własną... 

-Robert spojrzał lar dewon i ai, 

— W takim razie jestem tu Zöeday. Po- 
zwolisz, że się oddalę. 


—— Zostań! — zawołał profesor: - — To. co. 
aam do powiedzenia, możesz i ty słyszeć. 


Dowiedzą się zresztą o tem wkrótce ay 
Oto masz czytaj! 


Wyjął z Inessa kurtki list i i podał go 


kobe. wi, Treść listu była następująca: 


Pierwszy odezwał <się do 


„Szanowny Panie Profesorze! 

Na skutek anonimowych ostrzeżeń, któ- 
re doszły do rąk Pana Profesora, podjęliśmy 
się przeprowadzić wywiadiw ostatnich trzech. 
tygodniach bardzo dokładnie obserwowaliśmy `- 


Pańską żonę. Stwierdziliśmy, że kilkakrotnie 


"była z pewnym mężczyzną w hotelu Royal. 
Nasze przypuszczenia, że mężczyzną tym jest 


pański przyjaciel, pan dr. Robert Wilkins, nie 


potwierdziło się. Kim był ten mężęzyzna, nie 
zdołaliśmy niestety stwierdzić, gdyż właśnie 
wtedy, gdy mieliśmy to uczynić, schadzki u- 
stały, Początkowo chcieliśmy wstrzymać się 


z tą relacją, aż zdołamy niezbicie stwierdzić, 


kim był ten mężczyzna. Zdecydowaliśmy jed- 
nak, że już teraz należy Pana uwiadomić o 
stanie naszych dochodzeń, wysyłamy do Pa- 
na naszego ajenta z prośbą o udzielenie - mu 


: dalszych instrukeyj“. 
= „(o ty na to? — - zawołał olaa - — 
I ta kobieta przez lata całe posiadała pełne 
` moje zaufanie! Taką to rozpustnicę darzyłem . 
Gdybym tego draba; jej kochanka, 
- dostał w ręce... | 


miłością! 


W pokoju zapanowała cisza. 


przeczytawszy list, opadł w fotel. Lucja ukry- 


ła twarz rękami, profesor mierzył A 


krokami pokój z kąta w kąt. 


— | co zamierzasz teraz zrobić? — za- 


pytał wreszcie Robert szeptem. 


Profesor stanął obok en a 


: y aeia sięgnął ręką do kieszeni kurtki i 


rzekł: 


Szukałem listów kochanka. — - 


Robert 


O słuchawkę. telefoniczną, 


rewizję w pokoju 


której zawartość achatakie Gana była n na- : 
klejką, wyobrażającą trupią głowę, 
— Jest to jedna z najniebezpieczniej- 


a trucizn, jakie znamy — mówił profesor. 


- Niedawno mówiłem o tej truciźnie z moją 
żoną, opowiedziałem jej, że nie pozostawia 
po sobie żadnych śladów, trucizna ta używa” 


- na jest często na Wschodzie dla pozbycia się 


małżonka. Moja żona potajemnie zabrała mi 


tę ilaszeczkę z mej szafy... Jest więc ona nie- 
- tylko wiarołomną żoną, ale też i morderczy- 
nią, l to drogi Robercie, odpowiedź na twoje 


pytanie, co zamierzam uczynić: zrobię to. co. 
nakazuje obowiązek, wydam zbrodniarkę w: 
ręce sprawiedliwości. c 

Przystąpił do telefonu, Dosenn niebieską 


| Haszęczkę na biurku i ujął słuchawkę. 


Lucja podskoczyła z głośnym okrzykiem, Ę 


: Robert przypadł do swego przyjaciela. 


— Nie zrobisz tego przecież? — zawołał, > 
Re Lecz profesor mówił już: A, 
«= Czy dyrekcja policji?., Tak? Domne 
Robert wyrwał mu z ręki słuchawkę... r 
- Obaj równocześnie spojrzeli w przeciw- 
legły kąt pokoju, w którym stała skrzynka na - 
trójnogu, pokryta czarną chustą. Z poza tej 
ciemnej chusty wyłoniła się teraz postać o 
bladej twarzy i zmierzwionej czuprynie. 
Podczas gdy obaj. panowie zmagali się 
przystąpiła  Lucja 
do biurka, chwyciła niebieską ilaszeczkę, ode. 


, korkowała ia i zbliżyła ją do ust. Potem rów 
| „A > nież spojrzała w stronę postaci, 
JA Za Soradą: detektywa” Uresbrówadzi. > 

lem, zanim tu wszedłem, 
mojej żony. 
Patrz, co malasłem |. : 
> Wyjał z kieszeni. niebieską dlaszeczkę, : 


stojącej w 
kącie za skrzynką na trójnogu. da 
— Dobrze? — zapytała, | 
— Fatalnie! — odparł człowiek w v kącie. 


= =. Cala scenę trzeba j jeszcze raz nakręcić, | 
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NTE RYS e | lini. 
1 


EBONIKA 


| KALEND."RZYK. 
Sroda 31 lipca - m Ignacego: Le 


TEATRY, 
Teatr Miejski: „Nocą na Starym Rynku“ 


Teatr Letni: — „Klejnoty naszych rew ji” 
Teatr Botslarny: kac - Hrabina Marira. 


WIDOWISKA. 


Luna: — „Panienka zbauw. oco 
Grand Kino: — „Don Juan w pè" E 


Capitol: — „Roslta“ 

Apollo: — Żółty paszport” | 
Palace: — „Szangaj--Band" 
Mimoza: — „Ostatni“ monarcha 
Odeon: — „Riff i Raff 
Resursa: — „Frujące usta" 
Spółdzielnia: 
Oświatowy: — „Ciernista wska 
Wodewił: — „Mandaryn Wu” 
Corso: — „Orły wojne 


Wiacomości bieżące. 


` DYŻURY APTEK. 


Sukq. F. Wójciekiego Napiórkowskic: » 
go 27), W. Danieleckiego (Piotrkowska 127), 
llniekiego i Cymera (Wólczańska 87), < - Re. 


hana (Aleksandrowska 80). D. 9 


B ZE adi, 


OSOBISTE. 


Z dniem dzisiejszym rozpoczął GORGE: o 
ny urlop., wypoczynkowy wiceprezydent m. 5 


Łodzi, dr. Edmund Wieliński. o: 


pować będzie 
Wydziału Podatkowego Ludwik Kuk. 


Inspektor. Szpitalnictwa Miejskiego ` p- | | 
dr. Edward Mitelstacdt powrócił z ualopuod = 


PAET oo 30. i objął urzędowanie; a D 


Kromsa policy 


 KRADŻIEŻE v W ŚRÓDMIEŚCIU. 


Nocy węzorajszej 
sprawcy „dostali się «do mieszkania 
Lewkowicza przy ul. 


ciowe na. ogólną sumę 5. 000 zł, (P)(S) 


Z mieszkania Moszka Gutmana (Naru : 
garderobę i aka | | 


towicza 21) skradziono 
wartości 3,000 zł. (p) (s) 


Do mieszkania Ryfki J Grdati raut | 
sprawcy, Którzy 
skradli garderobę i biżuterję na sumę. 4.000 

Powiadomiona o powyższych wypad- 
kach policja wszczęła energiczne dochodze- 
nie, celem wykrycia sprawców r siaty, kra f 


ta 12) dostali się nieznani. 


dzieży.(p). (5) 


Smiertelny wygźdek pijanego 


Wczoraj wieczorem Jan Kaczmarek, 'za- 


mieszkały przy ul. Wodnej 10, będąc w stanie 


mienny stopień, Upadek był tak nieszczęśliwy 


je spewocował śmierć Kaczmarka, z: Taro 


138 azki, $) 


spowo dowało ŢȚ 
, związkow ych. 


ai „Kochanka ofieca i oehr any : 


p. ław nik = przewodniężący Z 


ba domowa. Jednakże, 
_ służby domowej jest w tych miastach obec- 


A się odczuwać nadmiar, dziewe 


AR Pai Tw A dbęw | a Maai wiosk wein Suris 


£ = „ROZW ÓJ” Środa: „mia. 31 Lipca 19: 29 roku. 


| FIRMA JUŻ oD DWOCH TYGODNI NIEPLACI NALEŻNOŚCI ROBOTNIKOM. 


W fabryce Rosenblatta przy ul. Karo- 


-la 36 w yb uchł ostry zatarg między zar ządem 
i firmy. a robotnikami na tle Ę 
zarobków. Robotniey, 


niewypłacania 
bowiem. od dwóch ty- 
godni nie otrzymują. należności swych, co 


IE ze strony władz 


- Firma oświadcza, że gnaldzła: się ostat 

> nió w poważnych tarapatach finansow ych, z 
a „tego. powodu, że wystawione przez firmę S. 
SI _ Rosenblatt Bankowi Gospodaratw, Krajowe 


"go weksle in blanco zostały przez tenżę bank 
| zaprótestow ane, 


E0 sbow 'adowało brak go 
tówki Dla tego - też iirma nie jest w staniu 
wypłacać robotnikom należności. 

Firma wymówiła robotnikom pracę nę 
dwa tygodnie, poczem po upływie tego term 
nu fabryka ma być zamknięta, na czas nieo 
graniczony. 

Wobec tego około 1000 robotnikć 


akiris Prący: (m fs) 


"po 


ROBOTY KANALIZACYJNE w MIESIĄCU CZERWCU. 


według spr awozdania Wydziału Kana - 


Fa lizacji i wodociągów za miesiąc czerwjec b.r. 
RZA wykonano w tym miesiącu 321 metrów b. ko 
|, lektora, przyczem praca ta dokonywana w 
Di nader ripomyślnych warunkach terenowych 


" Poza tem w miesiącu czerwcu prowa- 


- dzóńo roboty przy wykończe eniu stacji oczy” 
"szczania ścieków, dokonano przebruków ulic 
po: zeszłorocznych robotach kanalizacyjnych 


oraz wykonano w dziale star ych kanałów ka 


--niczny budową wodociąg ów w Łodzi. Projekt 
'ten został przedstawiony Ministerstwu Skarb 
| który potraktował go przy chylnie. 
_ Magistrat przy pomocy aa 2 kosa 


zkodowanie dl; 


: „Jak 3 się dowiadujemy Polskie Towa- 
Ee : rzystwo Asfaltowe będzie musiało zapłacić 
a Magistratowi m. Łodzi wysokie odszkodowa 
"nie, za hiewykończenie na czas asfaltowania 


Obecnie 


"Odcinek ten miał być 


Rani już przed kilku dniami, Jednak 


Pr rze ci 8 w p? na api t yu r 


F NOWA PRÓBA MAGISTRATU. 
Tk się dowiadujemy. Magistrat m. Ło 


| dzi. postanowił zainteresować kapitał zagra- 
P.  wieeprezy denta W ielińskiego zastę- s 


| pertr aktacj je z grupą 


R 5 AE RE 
Rh e jej PiE 
PRAS 
"ZE 


nał betonowy długości 135 m.b. 
Ustawiono również 22 sztuki studzie- 


‘nek ulicznych, przeważnie na ulicy Piotrkow 


skiej ze względu na zamierzanie asfaldowa- 


nia jezdni. 


W. miesiącu czerwcu przy robotach za 


trudniano 1072 robotników. 


Sprawozdanie kasowe za m. czerwiet 
zamyka się sumą zł. 465.146 08, w tem robo: 


- cizna wynosi sumę około zł. 233. 000.— WE 


zagraniczną „Societe 
Auxiliaire des Distributjosns d'eau“ w Pary. 


ŽU, która to grupa wrąz z grupą amer ykań: 


ską tworzy konsorcjum , L a compagne Fran 
cosAmerican". | 


nastąpiła przerwa w robotach z powodu wy 
stawionych żądań przez Polskie Towarzystwa 
Asfaltowe, które zostały przez Magistrat od: 


- rzucone. Praca na tym odcinku potrwa jesz 


niewykryci dot ad | odcinka ul. Piotrkowskiej pomiędzy Przeja 


Lejzora - zdem a Zamenhofa. 
Narutowicza 29, skąd 


skradli garderobę i różne przedmioty wartoś E 


cze kilka dni, z powodu  niezatrudnienie - 
przez Polskie Towarzystwo Asfalfowe w ięk: 


szej ilości robotników. (p) (s) 


do miast niszamoż. 
cząt 


N OWY OKÓLNIK w SPRAWIE UDAREM NIENIA HANDLU ŻYWYM TOWAREM. 


-Jak się dowiadujemy urząd wojewódz. 


okiw Łodzi otrzymał od Ministra Spraw W ew 
| nętrznych okólnik W sprawie zapobiegania 
popadania. dziewcząt służebnych w prostytu 
l cje Okólnik: ten. brzmi jak następuje: | 
BE ; „W ostatnich czasach daje się zauwaz 
o żyć znaczny napły w do większy ch miast pros 
„przybyw ających 


i w poszukiwaniu pr acy, pr ZEW ażnie jako służ 
nietrzeźwym schodził ze schodów, przyczem 


potknąwszy się upadi}, uderzając głową o ka-- 


wincjonalnych dziewcząt, 


wobec tego, że ilość 


nie  dostateczn, a w niektórych nawe: 


daje 


ęia te n.e znaj 


dują pracy, na jaką egay I i pa: iają często 


w poszukiwaniu pracy zarobkowej 


ofiarą jednostek, wyzyskujących je wcelach 


- nierządu oraz handlarzy żyw ym towarem 


"Wobęe. powyższego Ministerstwo zwra 


: oa uwagę na konieczność polecenia przez. 
wojewodę podległym organom pańústwówym 


i samorządowym przestrzec w odpowiedni 
sposób ludność, szczególnie młode kobiety, 
.namywu mago- 
wego do większych miast prowincjonalnych 


przed niebezpieczeństwami 


j, wskazyć 
nieraz skutki i na nieoczekie 
"przez lekkomyślnie napis wające do 
m.ast jednostki konsrky p ©7818 4AŻe 


jąc na groźne. 
wane 


nogo kreku. (p) (3) 


Teatr i sztuka 


TEATR POPULARNY. 
| Dziś w środę ostatnie pożegnalne przed 
"*awienie na którem artyści będą żegnać pu 
. czność w pięknej i melodyjnej  operetce 
| „HRABIN A MARICA“. Początek przedsta- 
„wienia o godz. 8.45. Bilety w kasie na miej- 
scu.— (S) 


KONCERT ORKIESTR WOJSKOWYCH. 


Przed wyruszeniem na ćwiozenia let= | 
31.p.S.K. pod batutą . 


nie, orkiestry 28,801: 
xor. kplm. Lewińskiego, por. kplm. Sawiekie 
go i por. kplm. Waltera daje wielki koncert 
- pożegnalny w dniu 3. VIIL. br. (sobota) w 0= 
i grodzie restauracji „Tivoli*, 


Początek koncertu o godz. 20-ej PE 


w ieczór; ja 

Szczegóły wielce urozmaiconego progra 
"mu będą podane w afiszach. 

Całkowity dochód przeznaczony na ce 
le kulturalne i: sportowe szereg. 10.D.P.—: (s) 


 saBz.anszanaszankuNoEGZEBEP 
` GŁOSY CZYTELNIKOW. 


Snow Panie Redakce 


SA Czytając artykuł w „Rozwoju” z dnia 
: „30 lipca b, r. w Nr. 209 pod tytułem „Przed 
` pierwszym i refleksje na temat tego, co by- 
ło, co jest, co być może“, czerpię ze wspom- 
nień lat mlodych jak sobie radzono dawniej 
"u nas w największych majątkach z brakiem 

„*robotnika w czasie żniw i robót polnych. 
<- Pamietam, że obywatel ziemski, lub jego 

rządca udawał się do dowódcy najbliższego 

pułku i godził taką to a taką liczbę żołnierzy 

za umówioną cenę w tym stosunku, że 1/3 
zarobku szła na rzecz pułku. a 2/3 jako za- 
robek osobisty pracujących żołnierzy. | 

ołnierze przywozili swój kocioł i goto- 
wali sobie pożywienie, obywatel zaś 
opał i surowe produkty w postaci kartofli, 
ia mleka, a nawet dostawali podwieczor- 
i 
Žoiniere pracowali ochoczo Z zyskiem, 
| „cządu, obywatela i całego kraju. 

110 W obecnych niebezpiecznych czasach, 

aby przeciwstawić się owej propagandzie 
bolszewickiej, która pragnie przez strajk rol- 

ny wprowadzić zamieszanie, nędzę i głód w 

naszym kraju, w postaci zniszczenia zbiorów 

rolnych, rząd mógłby zaradzić temu nieszczęś 
ciu, posyłajac do zagrożonych strajkiem fol- 

"warków żołnierzy na żniwa choćby w peł- 

„nym rynsztunku bojowym. 

z Strach ma . wielkie oczy, więc i nasi 
; wrogowie, więdząc o naszem pogotowiu, ska- 
`pitul lują ze swych 
zieh, że pomine już sprawę zainteresowania 

samych strajkujących | 


„ODEO 


Przejazd je 2 n 


w-egzotyczno-salonowej sztuce p. t. 


" OJE A KOB IET 
e w pozostałych rolach; 
T. von ELTZ - 
- R. STEWARD | 
KEDDA HOPPER 
Nadprogram FARSA- 


-jeszcze ostatecznie określony, 


dawał 


demagogicznych kombina- ` 


ROZW oJ” Sroda, dnia 41 ipea 1920 roku. 


ZAP POPRAWE 7 od aiz. a mó 


Pozostałość Z wojny nie powinna dłuże j obo owiązywać 


Od idzierciszkca. czasu, rynki nasze nie- 


tylko że nie odczuwają braku towaru pier- 


wszej potrzeby, ale przeciwnie uginają się 


pod nadmiarem przedmiotów, a obrót gospo- 


darczy nacechowany jest nawet trudnościami 
zbytu, Daje się też odczuwać coraz bardziej 
dotkliwa konkurencja we wszystkich prawie 
dzielnicach, 


Konjunktura zmieniła się więc zasadni- 


czo w porównaniu do wojennego i powojen- 
. ; $ œ 5 

nego okresu, kiedy brak artykułów codziennej 
potrzeby dawał się 
znaki i potrzeba było 
ochronnych, odnośnie do ustanawiania cen 


W 


społeczeństwu wielce we 
specjalnych przepisów 


maksymalnych, czyli zwalczania lichwy, 


- Przyspieszony terrin 


Wiadomo już od dłuższego 
Stany Zjednoczone. postanowiły wypuścić ban- 
wzoru, które mają 
Ostateczny 


knoty dolarowe nowego 
zamienić dotychczasowe, termin 
wycofania z obiegu starych banknotów nie jest 
ma on jednak 
być stosunkowo krótki. | 
Dotychczas drukowano ich 912 miljonów 
sztuk, które w środę, dn. 17 bm, 
są o 1:3 
spodzie- 


po raz pierwszy, Nowe banknoty 


mniejsze od starych, przez co rząd 


wa _ się zaoszczędzić rocznie na papierze, 
kosztach składowych itp. około I i pół milj. 
dolarów, Będę one opiewały na sumy po- 


cząwszy od | dolara do 10 tysięcy. 


W.R. i O.P. 


Ministerstwo 
specjalnym rozporzadzsniu 
ve Włoszech za dające prawo do odroczenia 


uczelnie wyższe 


służby wojskowej. Królewski Uniwersytet 
ad Ekonomicznych i Handlowych w 


Sa aas s ELIRI anaana A] 


Tego odau praktyke stosuje sie rów- 
nież i w innych dziedzinach pracy. W wy- 
padku omawainym taktyka ta >) najbar- 
dziej właściwą. 


Stał èy prenumarator, 


Główna M 1 
i. Gni 


RESET MER z życia 
dalekiego 


„Mist: g Maski" w obrazie p- t 
MANDARYN WU 
| Ww rolach kobiecych; | | 
Anna May Wong i Renće Adore ; 

- Nadprogram FARSA, | 


zachodu 


winno nastąpić jak najrychlej w praktycz 
zachowaniu także z tej racji, że obrót arty 
łami pierwszej potrzeby uregulowany już jes 


czasu, że 


cofać z kursu stare 
ukazały się, 
'miljonów, poni jeważ duże ilości starych 


uznało w 


wojskowej 


| emocjonujący dramat 


obecnych jednak warunkach, ustawa w tys 
duchu straciła zupelnie swoją aktualność 
wystarczają przepisy jedoelitego dziś praw 
ną całym terenie państwa. » 
Uchylenie ustawy o lichwie wojennej 


rozporządzeniem Prezydenta Rzeczypospoli 
z dnia 2ł. 7, 1926 roku. Dz. Ust. nr, 91, 
527 w brzmieniu ustalonem rozporządzen 
Prezydenta z dnia 22 maja 1928 roku, 
Ust. nr. 38. poz, 374 o zabezpieczeniu po 
przedmiktćw ~t-paer- = u$ytku, 


wymiady baninotów 


W obiegu na razie nie będzie. wyższych 
sztuk ponad 20 dolarów. ! 
. Jeden tylko Federal Rzedyć Bank w 
Nowym Jorku rozdzielił już pomiędzy Banki 
na Wallstreet 20 BRE dolarów, wagi. 5 
tonn, | 
Rząd Stanów ra PE E RE A chee wy 
banknoty w przeciągu 
operacji kill 


miesięcy I zarobić na tej 


knotów nie będą ` prawdopodobnie. przed 


wione do wymiany, czy to wskutek zniszczenia, 
cały też pozostania w pończochach i kuirach 
Europejczyków. 


Trieście, Królewski Uniwersytet w Modenie, > 
Królewska Wyższa Szkoła: Handlowa w We 
necji, Królewska Wyższa Szkoła nżyniezji 
w Padwi d EE 


Wszyscy E TR w tę ch uczelniach: 
cbowiązani do spelnienia obowiązku służby 
mają się zwrócić do ! de 
nich konsulatów, o ile pozostaną 
względnie do w łaściw ych władz adminis a 
cji ogólnej o ile przeby wajk w 


wojenno-lotniczy 
W rolach ZG r 
ńaymond ideane-3 riara kent 


N adprogram F ARSA, 


ja + Tranzakcje w nehh 
Pap, ery procentowe =m NA z. vaL i Fat aka L Dnia 30 VI 
8. pr. n Z. B. Gosp, Kai; 4 al 94, 00 a. Chodorów a w zł 
5 pr. Ob. kom. B.G. Kraj, 109 A s 9400 - m Cischanów . o na 10 p 
pr. L. Z. Pań, Ban, Rol,l100} KE 9400 0 (Czersk o- eoe . „dom 
1 pr. Poż. Ponen 100. b 60 67.00—-— Częstocice. każ „100: „. 
50 pr. Kon.w.. lej.|]100 „| -60,00— , | Gosławice „a : Ao. sos 
pr. Foż, Dol. 1919-1920100 doil 92,00. | chałów. Wa "34.00. 
5 pr. ar Prem, Sesja u © fed 5006 = | Warsz, T, Fabr, GE MOW 34.00. 
apr oż. Prem, erja ; É < 105.00 R e 
1926] u dol.| 6750 pifsbryk cementu 50zł. | 5100 
Lisy Zastewne AL faa asa I | 
WA r: zka zg Ziemi gg. | 1225 Kopalń i Aa R ; 2 
- 100 » (18.25 Warsz, T, Kop. Węg.|100 z} 75: 
Mikor, listy Zast . Łodzi 100, "44 25 | . p: sgi pO a 
4 pr» » „ . Warszjj00 "= SETS Naftowa - o 
8 pr listy zast. „Łodzi 100 „ 59,00 ad „Polska Na Ą$ zł. 
7 g „Stan art-Nobe D 
Obi; acje ROA aaa 
p, mal. = ko Fabryk N Meilowyeh w 
Au. pr. ož. onwersyjna 3 R IC Ta : z > a 
m, Warsz. ż 1925r.-|100- a. = Loop: i ; od., Pa 
5. ja pr Foż. Konwersyjna|. | iż: | Modrzejów 20, |30,, 124,75 Si, 
„ Warsz, z 1926r 100. eb |Norblin ea D et , 120.00 
6 pr Poż, Konwersyjn | ad o Orthwein ", Tara A 
ca |. m, Warsz. m 1226. 1 100 „ i | = 5 R Ostrowiec. Ser, BL j> zł ; 83,00 
AMB |Posk oj |: 
- PBapkowe 5 od pa o Rohn mó 0540256 | 
1.0. „4100 zł e „|Rudzki 00 0 24-904 | Le 
Dyskontow o "a oo $ Ńtatachowice , . „| 50 ,, 29,00 - 
Polski . . A ; z: A 1100 „ 164.00 Ursus  , . . A Jog” AE 
Pol.  rzem we sma: OR | Zieleniewski SE ada. 
Zachodni s. s 6 | Dn p i k Wyr Włók.) 
Zw. Sp. Zarob „.. A |. 7850 See a Dia En 
Chemiczne Re 3  |eyrardów s . . » DA 
Cerata RB | | zł „= Przedsięb. Handlow. KUR 
Sole potasowe -. * Te 5 tw -o d Borkowski . . „ „23 7: | 
Grodziski © „ „ {30x _.|Jabłkowscy . . Waet 
; Fiwiki Scholtze, = "a sf p. RZ Syndykat Rol. Warsz. 20 a 
uls żę: YNA R OE bo 0 z | > 
i grr MOD O 130.00 4 . Spożywcze JE aan» 
dą OE o 0]. glaberbusch an 100 xi 
KONIE O | Herbata-Szumilin' a 25 
Elektryczne > Spirytus , a. 40 , 
Elektr. Dąbrow. , » * | 50 zł aa | R AZ 
Elektrycznosć se 100 „ e Przedsiębiorstw. różn a 
Pol, Tow. Elek. P. T; E| 30 1 sa reae SOSIE zi: zi 
; BE „| R OE Pistol gro 0000, ; 
Ga ay |107 Majewski i S-ka. || 35 „ 
bale © 4 110 Lombard ; je „GO ,, 
>. J- Swiatlo p em RSP 50 , 125,00 Pustelnik a Fo 


> _sKOŻWOJ Sroda, dnia G upea 1929 - „roku, k 


| T os | his, ak cą T" 


WCC 


Sezonowe w skazania 


-Nehedziiny w arek owoców, których 


powodu ostrych mrozów zimą; niejmniej: 


zen ich siłą kadysji trwać bedzie a aż da” póź 


nej jesieni, 


Jak aa datashie Badania a. | 


owoce Kin i wielka role przy pielęgnacji : 
"zębów, 


liwy dla emalji na zębach, gdyż niszczący ją 
w krótkim przeciągu i czasu, „do „tego. „stopnia, 


`- nego, 


a Wig eta ii procentową, witamin, 


3 że aa 1 tworzą się w. loch. szczeliny, í co 
aczkolwiek w toku bieżącym będzie < Kea = o eko rażem prowadzi do bólu | zębów. a 


EL ich choroby poważniejszej, 


„Ażeby uniknąć działania kwasu mlecza 
należy 


Stan zdrowótny - jamy - ady e w 


ze swej strony zależy od 


ilości witamin od- 


żywczych w organizmie, należy spożywać jak-. 
- najwięcej tych. 


roślin, które wykazują naj- 


-Owoce 


EE n 


| "Wart, 


WALUTY I DEWIZY. 
Holandja 367,74 
Kopenhaga 237,70 - 
' Londyn 43,295 
N. Jork 8,90 


intin a w alotych 


Wart, 


3 * paryż 3498 
< 'Prara 
Szwajcarja. 171,6, - 
—- Włochy. 46, 6325 


mpn wan mnan 


- _Tendeneja mocniejsza. (s) 


spożywać. latem jaknajwięcej 
owoców surowych, Cząstki spożywanych owo- 
ców wchodzą między aghy i r „sstiwają, kwas 
| -. mleczny. i = 
Podczas procesu jadzacia miedzy A a 
nagromadza się. wiele cząstek drobnych po- | pierwszym rzędzie od ogólnego stanu zdrowia 
traw, które kónsumujemy, Rozkładając się, 


wytwarzają one kwas mleczny, bardzo szkod- 


<w rubryce _niestałych, 


- z kartoteki 


a -rejestru nowej. „miejscowości, JE 


- surowe posiadają bardzo wiele -witamin nale 


ży. więc spóżywać ich. latem., więcej, niż mmięsż 

Dla pewności, należy. zęby czyscić 
szczoteczką miękka, przyczem jak podają os* 
tatnie wskazania lekarskie, 
"poddawać . lekkiemu i 
errzoteczki ; | 


należy. i „dziąsła 


masażowi. "zapomocą 


EM W | FOJaStrau 


W E E z wprowadzeniem. w życie 
ustawy o ewidencji ludności - Ministerstwa 
spraw wewnętrznych opracowało projekt roż 
porządzenia wykonawczego do. tej „ustawy. 
Projekt będzie ogłoszony we wrześniu i wpro: 
wadzi wykonanie wymienionej ustawy z dniem 


;|-go stycznia 1930 roku. 


Od I stycznia po ogólnej rejestżacji mie 
szkańców gmin, stale zamieszkujący w dane, | 
gminie będą uważani za stałych mieszkańców 
tej gminy tylko czasowo przyjezdni pozostaną 
_ Mało letnie dziect za 
pisane będą na tej samej karcle, to „ojciea 
po dojściu do pełnoletności otrzymają swoje 
„karty rejestracyjne, 

Obywatelstwo 5lkie scaiezdzać się bę: 
dzie na podstawie głównego zasadniczego zae 
pisu ojca rodziny, ki Io pd 

O ile kto zmieni - miejsce śiafego:: zamie» 
-szkania i na stałe osiedli się, będzie skreślony 
stałych mieszkańców miejsca po- 
- przedniego zamieszkiwania wciągnięty do 


4 Besi 


PRZEZ RADJO 


ŠRODA, 31 LIPCA 1929 R. 


m „56 — 12.05. Sygnał czasu z Wsrsz. Obrętw 


17.29. 


"T956: 20,05. 


Astronomicznego, 
5 05 — 12,50, Muzyka: tyt: gramof, 
2.50 — 13,00, Wiadomości | z Powszechnej 
a Krajowej. REA 
13. 00. Kom. meteor. i kom. przygodne, © | 
13,20 — 15.40 Przerwa, ab 
15.40. Kom. gospod, 
_16,15. Komunikat harcerski, 
1745. Muzyka płyt gramof, 
„17,15, Kom, przygodne, | | zę 
„Wśród nowych wynalazków" k wya 
dr. Felika Burdecki > > 
s. 50 — 18,00 Ostatnie. nowiny z ż: Węstawy 
Transm. z Poznania na : wszystkie: polsk. 
| stacje, > 
18. 00. Koncert Gagołudaiowj, orklerstty kina g 
„Casino“ pod dyr, A. Furmańskiego, że 
19.00 Rozmaitości. Djaleg speakerów. s: 
19.25, Komunikat rolniczy i meteorologiczny, 


`. oraz „Skrzynka pocztowa” ` rolnicza“ —*kó- 


= ' respondencję bieżącą omówi. inż. Wacław 


- Turkowski. 
Sak czasu Z Warsz, Ob 


serw. Astronom., odczytanie: Posey ne 
dzień następny. 


20.05 Transmisja E z aloe: 


20.0. Koncert wieczorny. W przerwie kom, | 


Teatrów Miejskich. Transmisja z ogrodu Ra- 
kierta. Koncert orkiestry dętej pod dyr, Al, 
Sielskiego z udziałem p. J. Weyrochowe; 
(sopran), J, Łysaka (bas-bar,), B, Szostókje: 
wiczowej lakomp.) 

2120 Słuchowisko z Wilna, 

22,15, Kom, meteor. 

22.20, Kom:: polic. -spoft., madpr. 


22, 45 — 23. 45. Muzyka taneczna z Krakowa. 


FZ YSŁOY CÓW ŁODZKICH | - 
Spółdzielnia z ośr odp. | 
| kk qalożenia 166) twangielitka Ho 155] 
przyjmuje z oprocentowaniem 1 


Wkiady cazczędnaścicwe w Złotych 
z wymówieniem i na każde żądanie 


| Wkłady oszędnościowe w Dolarach 
[innych walutach obcych, zwrotnie w Dolarach it.p j$ 


IÆ latv ia wszelkie operace bankowe | 
|EANK CEVIZOWY. || 


| |» ynajem kasetek stalowych (5a afe es) 


używa REA znakomity 


Pk ryżowy | 
= Krechmal i Błyszcz 


wszędzie do nabycia. Wyłączna sprzedaż 


F. Sluela, Południowa 26 t. 15- 32 Łótź >. 


igni 


- Raformachie ek, Zakonnik 


znana od 1602 roku, _ 2641— 
fiegniują żołądek chronią od romantyzmu 
. cierpień wątroby, nadmięrnej otyłości artre- 
tiyzmu, uderzeń Krwi do głowy uśmierzają he 
moroiży czyszczą krew i przy skłonnościach 
„ło obs trukceji SĄ łagodnym. Środkiem przeczy- 
<zczającym. — Użycie 1 do 3 pigułek na dobę 
Cena pudełka zł i 35 wyrobu apteki 
KARCZEWSKI, „LUSZYNSKI 


Warszawa, Trębaek 
Lądać w =. i składack z „ZAKONNIKIEM* 


abay © rozwój swego interesu 


= _oglasza się tylko w bezkonkuren 
cyjnym DZIENNIKU 


jakim jest u nas 


Wapno pięchcińskie geewa, Cement, Gips, 
_ „Ścirio” , Saamoty „Klepacki“. Cegła, Dachówka 
'Eternit, Papa, Posadzka, Glaxura, Łepnik do po [| 
| saćzki na zimno „Duroxyl”, Trzcina 5756— 


Poleca wyłączne przedstawicielstwo idą 


|... ing. JAK PĘDZICH. 
|. Marszawa, Zielna 30, Tel. oe 


C gicszenia zzniejsccwe EG proc, drożej, zagr. 


Artykuły kez czreczenia kcnorarjum 
“yaj ceitre eziLizEJ: 


FrEE: 4. 1i€ pevec: 


Redaktor Naczelny i Wydawca inż, g Czajewski. w tłoczni T.  Gzajewskiego. Red. . odpowiedzialny. | 


Dica 


CERA RE ŁU $ż ER: Frzed tekstem 20 4 gr, w tekście 
wiesz DOD elicwy hk jege niejsce Lrokne cgłoszenia bezterminowe 10 


m 
U 


a o i a | | 


a ty F za 

"Cała Łóaźż, wie, że naj- 
lepiej kupuje się meble 
tylko w zakładzie tapicer- 
skim B-ci Gabałów Nawrot 
No 8. Otomany, tapczany 
fotele, krzesła, kredensyj 


garderoby stoły, oraz przy- 
mujemy wszelkie zamówie 
j||nia, wykonanie solidne. Na 
PY za gotówkę. 


42 53 


Na a Taniol 
sze terminy „Manufaktura, 
galanterja, obuwie, białe 
towary, firanki, kołdry, bie 
liznę męską, damską pole- 
„Kredyt“ Nawrot 15 


Uwagal Tee piętro, 


D 


kojem i i kuchnią. 


o ada sklep 
żywczo-kolonialny z po-; 
Wiado- 


mość w administracji. 


spo” | 


8624—2 


o sprzedania domek z 
ogrodem. Wiadomość ul. 


l 


Błońska 13 mi przy 
ątnej 
„lace 40x80 i 40x85 do 


sprzedania w  Kałach. 
Wiadomość Traugutta 7 m, 

1. Od 10 do 12 
| 8644—1 


leine 


rgowe dzialki 
lil Bełchatowie - Dworze 
przy szosie po bardzo nis- 


kiej cenie do sprzedania. 
Zgłoszenia u pełnomocni- 
ka w biurze porad Andrze 
ja 44 telefon 41-57, 
8636—2lu 


30 gr. za EEE 


_+„ROZWÓJ” Środa, dnia 31 lipca 1929 roku. 


` Naj dłuż- 


«i Opie się może najbardziej zachwiatia firma; 
upadnie nigdy, skoro tylko się zwróci o radę 


Akwizycji ogloszeń 


25 gr.; Zwyczajne 14 gr.; nekrolo 
gr. za wyraz 
100 roc. Stronica przed tekstem i w- 
uważa redakcja za bezpłatne. Ogłoszenia prz 


t 


yjmuje się 
F zica rcwa pccwyika ckcwiaz. przedtem prz 
OZw al nczna zerzwieć w Zgierzu u p. Lacha, w Pabjanicach u p. Zatorskiego ul. Zamkows, 


> 


_ Posady i i prace ę z 


ANS 


ozebne 2 
wszystkiego. nazad 3 
się ul, Pabjanicka Nr, 35 > 


w piekarni 


AF 


| Różne. 


Tr 


F spólnik z kapitałów od 

-10,000 do 25.000 zł. po- 
szukiwany. Współpraca nie 
konieczna. lnteres najzupeł- 
niej pewny, Oferty pod 
„Interes” > 


Gazy miedz. do filtró 
„Rabitz” do robó 
betonowych 

wszystkich meta 

wyrabia i poleca - 


We 


ŁÓDŹ, W ólczańska 1 
elel 28-97, - 


najkorzystniej kupić "mo. 
żna w spółce przy cechu 


Piotrkowska 79 


f 


. Kazimiery Zlelon 
ł, AL. KOŚCIUSZKI 37 
 |poleca: pończochy jedwa 
ne, fildecos, skarpetki : 
skie, pończochy, dziecir 
reformy, rękawiczki. Ce 
bardzo przystępne, J 


Ne raty tanio! 
kajdagodniejsze 
warunki 
pierwszorzędne palta dam- 
skie, męskie, obuwie oraz 
wszelkie towary manufaktu 


| 


rowe, galanteryjne poleca |przyjmuje. 
firma „KREDYT NA-| reperacji. 
W ROT 15 I piętro 1e36 0 


grabowe,  akacjow 
kionowe i inne tw: 
de drzewa oraz pie 
ki do sprzedania p 

uł. JULIUSZA Nr. 1 


powróci f 
Piotrkowska 105; 


ul. | 


reklamową do 


EEES ERZE PEWNE WA WAĆ 
a ME PA rae ea 


gi 30 gr. komunikaty 25 gr. za 
najmniejsze ogłoszenie 1—27 
my, za tekstem na 5 łamów 
T-ej po 7-ej 50 pr. A 
gte ogłcszenie bez upr 


duże litery 50 gr: 
tekście podzielona na 3 ła 


do g. 


yj 


EY 


Edm: und Bartoszek, 


